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VViadomości kraiowe.
, Z e  Lw ow a. —  C. K. Rząd kraiowy podał 

Umieszczenia następniące
U w i a d o m i e n i e  

°d C. K. Galicyyskiego Protomedykatu 
kraiowego.

Motylica u~bydła rogatego wszczyna się 
tli 5eSÓlniey ze  słotnistego powietrza i zalewu 
^ h|ch i błotnistych okolic , przez  co pastwi- 

Zamulone zostaią a trawa kwaśnieie,. albo 
t STet gnije. Zaraza ta ziawiła się w niektó- 
/  11 okolicach kraiu tego iuż p rzeszłego  ino- 

. S° lata i w  iesieni i nakoniec wybuchła w  
rwszych miesiącach tego roku. 

tt Lecz gdy uleczenie tey choroby w takim 
„ P - u ,  kiedy wnętrzności są iuż zarażone i 
d| v ,ce w nich , osobliwie zaś w wątrobie by- 
, - e y  iu  ̂ się zagnieździły iest za trudne i bar- 

rzadko udaie, tym ważnieyszą więc rze- 
te* “ ędzie takie przedsięwziąć środki, któreby 
|Hn'U Z*e,,u  zupełną tamę p o ło ży ły ,  aprzynay- 

leF początkowemu złemu zaradzić tnogły. 
tia ,^ 8pohiedź tey zarazie naypewnieyby moż- 
lia,. e-ln> g ^ b y  bydło tylko suchą dobrą paszą 
Łj n,.°ne było ,  i gdyby takowego na zalane i 

pastwiska nie wypędzano. L ecz, że ten 
byę|- n' e wszędzie i nie zawsze zachowanym 
Rdz' 'n°^e > przeto w czasach dżdżystych , i 
Łydłe ’nniey mokre znayduią się pastwiska , a 
b,r koniecznie skwaśniałą paszą i z namułeiu 
dll,v IOne hydźinnsi, należy przy takowey szko- 
g0 e .̂ paszy korzenie ziela tatarskiego , zioła 
cier '  aromatyczne, iako t o :  p io łu n , ma
dę • także korę dębową wierzbową i mło-
ptQ r2ewo io'dłowe dawać iako dekokt lub w 
Hj ‘ u 'ah konfekt (w miodzie przasnyin r o z 
top 'anym także sol w dekokcie otrębowym) za 

)Mnb samą sól do lizania dawać.
^leCa z f c ‘e połyskuiącey się sadzy piecowey 
ŝ ie 5I? tahże na tę chorohę. Korzeni tatar* 
ll0ryą° * ‘e<a na proszek utarty , piołunu ziela , 
'Vane 0lvóy i wierzbow ey , iedliny raszplo-
S,d z / ’ c*yL >ey trocin i utSrtey na proszek 

P°łyskuiącey się z  czeluści p ie c o w e y ,

każdego po łócie z otrębami i wodą na kon
fekt rozrobionych lub w wodzie ugotowanych 
z  przymieszaniem na końcu sadzy po l  kwarcie 
bydlęciu dorosłemu a po pół kwarty młodemu 
trzy razy w tydzień za dekokt dawać , oprocs 
tego dawać sól, bydło chędożyć, staynie p rzew ie
trzać i czysto utrzymywać, nadto : uważać, aby 
bydło nigdy na czczo  , tylko wprzódy suchą 
paszą nakarmione lub osolonyin napoiem z otrę
bów napoione i tak dopiero na paszę wypędza
ne było , są 'to  naypewuieysze doświadczeniem 
stwierdzone środki zapobiegające, których ła
two i tanio dostać i b ez  żadney trudności w 
zapasie trzymać można.

Gdy atoli postrzegać się. daie , i ż  bydło  , 
pomimo, że  dobrze i e ,  i dobrze odżuwa p rze 
cież iest nędzne i s ła b e ,  rapto wnie z ścierwa 
spada, włos mu się ieży, a mieysca włosami nio. 
okryte b led n ą, oczy  mdłe i w kątach kleiera 
■fcawrzałe; że  głos iego staie się chrapliwym, a 
czasem i kaszel się odzywa , ź e  krow y inniey 
daią mleka a wymiona maią wątłe, wymiol rzad 
szy i w większych sztukach , lub ż e  takowy 
Staie się zupełnie płynnym , a bydle ma chód 
osłabiony a szczególniey tylne nogi powłóczy;; 
i e  się kuli, garbi, g łow ę i szyię spuszcza i wię- 
cey na lewą iak na prawą stronę kładzie s ię ,  
przytem często stęka, g ło w ę  ku prawemu boko
wi zw raca, —  wtenczas zaraza w samey rz e c z y  
inniey lub więcey się iuż wzmogła i ratunek- 
staie się bardzo trudnym. Dla tegoteż iest 
rzeczą bardzo ważną , aby p o  w yżey  przepisa
nych środków w czasie przyzwoitym , to iest ;• 
iak tylko wilgocie nastaną nieczekaiąc na d o
strzeżenie, choroby w b y d lę c iu ,  wcześnie u- 
żywać.

Słabemu w ięc  b y d łu , nieuważaiąc i na 
gwnłtownieysze napady słabości , dawać w yżey  
przepisane lekarst wo codziennie, zamiast trzech 
razy na tyd zień , a dodawszy do niego ieszcze 
f>~2 łotu oleykn terpentynowego ( ' lleum  tere- 
binthi-iae) i oleyku empireumatycznegn {Oleum  
em oircumrtticwn) ; po i łócie, takowe domie
szane lekarstwo dawać dwarazy na tydzień by
dlęciu dorosłemu a przez pó ł  tyle młodemu w
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p ow yźey opisanym dekokcie rozpuszczone; przy- 
tem karmić bydło słodhiem zorowein sianem, 
oraz poparzonym szrotowanym' ow sem , na pa
szę więcey nie wypędzając a sz-czególniey w 
czas w ilgotny, i na błotniste pastwiska nigdy 
zaś na c z c z o ,  a dawać inu napoy otrębowy lub 
mą ha zaprawiony i fc solą a potem suchą tylko 
p aszę ,  takim dehohteui poparzoną.

Z  W iednia d. 1Ą. M arca. —  Okólnik 
C. K. Rządu kraiowego w Arcy - X ięstw ie  po- 
niżey E n n s  z d. 4 - Marca r. b.^ogłaszn, że 
podróżni chcący udadź się do T  u r c y i. pow in
ni opatrzyć się na wstępie paszportem od W ładz 
pogranicznych Tureckich.

W i a d  o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .
H i s z p a n  i i  a.

Król z ło żyw szy  Koinmissyię z członków 
swoiey Rady Stanu, polecił iey zdać sprawę z  
teraźnieyszego stanu H i s z p a n i i ,  aby przed
sięwziąć mógł właściwe środki w  celu zara
dzenia złemu iakie uateęaz ten- hra.y dotyka.

W  d. 20. Lutego przyięte p rzez  Stany 
nadzwy.czayne a od Króla a otw ie id zo n e, trzy 
ustawy ograniczaiące wolność prasy, prawo próśb 
podawania i towarzystwa patryiotyczne ogłoszo
ne zostały we wszystkich czterech dzielnicach' 
Stolicy.

W  dniu l 4- Lutego , w którym posiedze
nia Stanów nadzwyczayne zostały zam knięte, 
w yższy  trybunał appellacyyny Madrycki' zniósł 
w yrok śmierci sądu pierwszey instancyi, zapa
dły przeciwko znanemu A b u e l o  i iego to w a 
rzyszow i Józefow i O t a ł  o r a ;  skazani oni . są 
na 10 letnie więzienie' na galerach w twierdzy 
Afry kańshie.y.; ułagodzono także stownie karę 
wymierzoną przeciwko ich towarzyszom.

Koinmissyia Rządowa wydała  teraz proieht 
do ustawy organiczn.ey policyi zdrowia, u ło żo 
ny dla Monarchii Hiszpnńskiey.

Junta przygotowawcza Stanów trudniła się 
na swoim drugiem posiedzeniu w d. 20. Lute
go  rozpoznaniem ważności wyborów. W yb ór 
X ięc ia  d e l  P a r ą . u e  dał powód do rozpozna
ni a ,  ponieważ Don G i l . d e  la Gu  ar  da tw ier
d z i ł ,  że będąc Podkomorzem Królewskim i ztad 
podług g'5 . Konstytucyi pomimo swoiego pa- 
try otyzmu nie ma prawa bydź wybranym. X ia-  
żę  odpowiedział, i ż  w istocie był Podkomo
rzym, nawet Kapitanem gwardyi , atoli obad.wa 
urzędy złoży ł,  i ieźli bywa na dworze „podczas 
uroczystości, więc .ęzyni to iaho Grand. Nako- 
niec zezwolono na przyjęcie onegoż 66 glosa
mi przeciwko 57- Zaszedł znowu inny sp ór, 
względem  wybóiu Don G a ł i a n o ,  Deputowa-r

nego z  K a d y x u .  Zarzucono mu, jż  podpf^8 
odpov edzialnuści za złożenie władzy inunicy' 
palney inianowaney w L u  c e n a ,  co rozpor*?' 
dził  dowolnie iaho' Naczelnik polityczny 
d o w y. G a l  i a n o  w ystaw ił,  iż  przez to 
żenie zapobiegł wielkiemu złemu , c h o c i a ż  c° 
do formalności chybił. Zezw olono także 0* 
wybór onego 79 głosami przeciwho 44-

W  S a r r a g o s s i e  skazano na ś m i e r ć  z 

rozproszonego woyska wiary 60 członku1* > 
schwytanych z bronią w ręku. Sąd P a m p  l 0* 
n y  trudni się sprawą przeciwko innym 20 człon' 
how tegoż woyska poymanym rów nież z bron’? 
w  ręku.

Z C e u t y  donoszą, że M  u l  e y S o 1 y 
musiał w początkach Lutego odstąpić od b k * e' 
nia , ponieważ twierdzy tey przybyto na 0 . 
s iec z ;  syn i e g o ,  M a l e y  T h e i b  wpaść, mi3, 
w  ręce stryia M u l e y a - Z e i d  i miał byd* 
ściętym.

W i e l k a  E r y t a m i a  i  I r l a r t d y i a .

Z  Londynu d. 1. M arca. —  Główne fh*9 
p rzed m ioty , któ.remi trudniła się Izba niższą.* 
d. 28. L utego, były sprawa z K i n g l i t s b r i ^  
g e  i taxa soli. W niosek P. C a l c r a f t  pzZ*” 
łożony powtórnie o zniesienie tey taxy, odrz11 
eony został tylko większością 4 '  g łosów.

Baron M a c - C l e  i l a n d  wydał wyrok śnn'eP 
ci na trzydziestu i kilku w ięźniów  od cz^11 
utworzenia Kommissyi specyiclney. Sędzio'**9 
ośw iadczyli,  iż  więźnie podzieleni są na klssjż 
podług różnicy okoliczn ości, przezco występ 
ich uważane są za mnieysze lub większe. 
więksi zbrodniarze maią bydź niebawem ° “ 8il 
sprawiedliwości , zaś innych życie tna by. 
przedłużone dla tego , aby się stali zahładni^ 
mi powszechnego bezpieczeństwa. Gwałty tr***' 
w c ią ż ;  kościoły płoną częściey od pożaru, 
dezwa wydana niedawno przez  W ice-Króla, 
sza Hrabstwo C o r k  za będące w powsta**1̂  
W  d. 23. Lutego Koinmissyia specyialna w 
zakończyła swoie posiedzenia, odkrywszy t  ̂

.znakomity kupiec opatrywał buntowników 
proch i-broń. Dowiedziano się zaś tym sp°ŝ | 
bem, że  W ład ze  posłały pewnego człowiek 1 
imieniem ajenta białych chłopców (tak z 1*8 
stronnictwo) cło hupca.

W y s p y  J o ń s k i e .
* Vl”

G a z c n  wychodząca w K o r f u  uitu1'3 , 
następuiącą odezwę , która z  rozkazu P- if, 
ińasza M a i t ł a n d ,  Lorda W yższeg o  K;'in"Jło' 
sarzc Króla Jinci W . ' B r y t a n i i  przy z 'v,Ś/^ . 
wych Państwach wysp Jońshicb, o g ło sz e ń  
stała -'
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»Rozbroienie mieszkańców tych Państw na 
^yspach C e f a l o n i i ,  Z a n t e ,  St.  M a u r a ,  
‘ t aka  i C e r i g o * ,  hez naymnieyszego zaburze- 
Sla iuż uskutecznione nastąpić ina teraz i na 
vvyspie K o r f u . *

»Lord W y ższy  Kommissarz nie wątpił ni- 
6^y o dogodności i skuteczności tych urządzeń 
gdyby w teraźnieyszym zbiegu okoliczności , na 
Wszystkich (Jońskich) wyspach bez wyjątku za
prowadzone zostały a Prezes i dostoyny Senat 
dali w tey mierze zupełne swoie przyzwolenie.*

»Jednakże gdy pewne w zględ y woyskowe 
Pochodzące z powodu dostrzeżonego w zbu rze-  
11,3 um ysłów , które woyna w kraiach ościen
nych wzbudziła ,  spiesznego na niektórych wy- 
sPacb tego środka wykonania nieodzownie w y
magały, na owczas mieszkańcy wyspy R o r f u  
W powszechności dali tak iawne dowody po
słuszeństwa swego dla Rządu , iż  Lord Kom- 
missarz uskutecznienie tego środka na wyspie 
‘ ' o r f u  nie uważał za rzecz  tak pilną i tylko 
113 to miał wzgłąd , aby przez sposób iakim śro
dek ów wykonanym zostanie, okazał mieszkań- 
cOin tey wyspy zadowolenie ze  spokoynegc i 
przyzwoitego tychże zachowania się.*

»Jest zatem rzeczą oczewistą , że  tu się 
nie mówi ó środku woyskowyin bezpośrednio 
Potrzebnym. Idzie tu tylko oto , abv maiąc 
Wzgląd na położenie kraiów ościennych i we
wnętrzny stan wyspy przekonać się ,  że  wedle 
zdrowych zasad rozumu użycie tego kroku by- 
*° rzeczą konieczną , by wewnętrzną spokoy- 
Ł°ść w powszechności zabezpieczyć , a przez 
J° niektórym poiedyńczym bezprawiom, które 
"U naywiększey nieprzyjemności Lorda W yż-  
s*ego Kommissarza także na wyspie R o r f u  
Pepełnione były raz na zawsze tamę położyć.*

» W  takim składzie rzeczy  byłoby dla wła- 
zy  wykonawczey wielce p rzy jem n ie , gdyby 
'inczasem z ogłoszeniem prawą Marsowego 

Wstrzymać się inogla. L e cz  zważaiąc na, istotę 
Sr»dha i w mocnein postanowieniu wykonania 
,?nego , Lord W y żs z y  Kommissarz przekonał się, 

spokoyność publiczna naylepiey tym sposo- 
fm zapewnioną * zostanie . ieźli wyspa na czas 

^'niakj ulegać będ zie  prawu Marsowemu ; prze- 
,° Lord W y ższy  Kommissarz za przyzwoleniem 

Wspólną naradą Prezesa i dostoyńego Senatu 
Oświadcza , iż wyspa R o r f u  z przyległościami 
P°cząwszy od d nia dzisieyszego poddana iest 
Ptawu Marsowemu, z tern iednak zastrzeże
niem , że Sądy cywilne swoie obowiązki iak 
dotąd pełnić-, a wszystkie w Sądzie karzącym 
Nzed ogłoszeniem ninieyszey odezwy rozpo- 
CzJte sprawy kończonem i, zaś czynności P o -

licyi popraw czej dopoki prawo marsowe obo
wiązywać będzie, powinny bydź wstrzymane.* 

»Lord W y ż s z y  Kommissarz zalecił daley 
wydać rozkazy do mieszkańców wszelkiey g o d 
ności i stanu , by broń swoię w wyznaczonym 
czasie i raieyscu , iakto. osobną od ezw ą, o b 
wieszczono, składali , a oddawców zaopatrzać 
znaczkiem lub karteczką , iżb y  każdy z czasem 
własność swoię mógł odebrać.* ,

. »Skoro -rozbrojenie będzie do skutku przy
wiedzione i przedsięwzięte zostaną oraz środki, 
aby broń należycie spisana, mogła bydź zw ró 
cona szlachcie (n ó b ili) w ogólności i całey inas- 
sie Narodu , na którego prawości i wierności- 
ina powody Rząd polegania , i którą to - broń 
potem za pozwoleniem Rządu otrzymać będą 
mogli.* - .

»Lord W y ż s z y  Kommissarz nie życzy  so
bie, ani ma zamiaru kazać wyruszyć woysku na 
prowincyie lecz wraz każdemu oznaymia, ż e , 
gdy W ładza wykonawcza postanowiła mocno 
wspomnioriy środek przyprowadzić do skutku, 
każdy przeto zamiar oszukaństwa lub nieposłu
szeństwa względem tey odezw y przedsięwzięty 
w  iakieykolwiek wsi lub ob w odzie ,  da powód 
do wkroczenia woysku bezpośrednio do owych 
wsi lub obwodów i że  wszyscy i każdy z o- 
sob n a , ktoby ninieyszey odezwie w p ro st , lub 
pokryiomu sprzeciwię się w ażył dozna całey 
surowości prawa Marsowego.*

»Lord W y ż s z y  Kommissarz po zasiagnio- 
niu zdania Prezesa i dostoyńego Senatu , oświad
cza nakoniec , iż  odezwa ninieysza i na wyspę 
P a s o  rozciągniona i tamże podobnie do skutku, 
przywiedzioną zostanie.*

■»Rtóra to odezwa ma bydź w Greckim i 
W łoskim  ięzyku wytłoczona i do powszecbney 
wiadomości podana.*

»Dan w R o r f n  dnia //.. Lutego 1822.*
-Za rozkazu Lorda W y ż sz e g o  Koin- 

missarza :
»Fryd. H a n h e y ,  

Sekretarz Lorda W y ższ e g o  Kommissarza.*

F r a n c y i a .
M o n i t o r  z  d. 1. Marca wyraża: »Piszą

z S a u m . u r  z d. 26. L utego,  iż  spokoyność 
tam zupełnie została przywróconą. Przyprc 
wadzono dziewięciu vvięztiiów, którzy należeli 
do kupy Jenerała B e r f o n a .  Osoba ta, która 
peduszczała obywateli w d. w ieczorem , a 
k tó re j  sprawa liędzie wprowadzoną , zow ie  się 
C h a a y e  t. Zdaie^ się , że  pewny R o u i e ,  o. 
którego uwięzieniu donosiliśmy, ies-t to P u ł 
kownik na połowie żołdu. Lekarz , imieniem 
C a f f e ,  iesj. także uwięziony. B e r t o u  wydał
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a dezw ę , w którey oznaymia , ż e r e w o l u c y i a  
i u ż  r o z p o c z ę t a  w P a r y ż a ,  i  ż e  t a m  z a 
p r o w a d z o n o  R z ą d  t y m c z a s o w y .  N a
dał on sobie tytuł »N a c z e l n e g o  w o d z a  
w o y s k a  z a c h o d n i e g-o.« M ów ią ,  że  ro z
drażniony oporem burmistrza Sauinurskiego , z  
którym rozmawiał, a który nie chciał onemu 
dozw olić  przeyścia przez most wiodący do 
miasta, przyłożył ouetnu pistolet do piersi. 
»Możecie mię zabić«, zawołał burmistrz, wlecz 
nie przeydziecie.«

Dotychczasowe postępowanie Sądu woien- 
nego w T o u r s ,  iak dalece czytamy w gaze
tach Paryzhich , podaie ważne obiaśnienia w z g lę 
dem spisku utłumionego w pierwszych dniach 
tego roku. Dwóch oskarżonych, L e m a i t r e  
i L e b r u n ,  wyznali,  iż t r z e c i , nazwiskiem S i- 
r e j e a n ,  starał się ich zawikłać w sp isek, do 
k ó r e g o , iak tw ie rd z i ł ,  ma udział wielu zna
komitych woyskowych i obywateli , mianowicie 
Jenerał 1 a F  ay e 11e  , Jenerał 6  e r  t o n i P. L a-  
f  i 11 e, a których iest zamiarem , osadzić na tronie 
N a p o l e o n a  I I . ; Króla • zaś i iego rodzinę uwię
zić .  S i r ej ea n temu przeczył. Podług iego za
pewnienia , sądził, iż miał należeć do taynego 
towarzystwa pod nazwiskiem C hcv'tlićrs de ia / i-  
berte. Zbieg ły  D e l  o n  (ten sam,  który ? miał 
udział do buntowniczego zamachu przeciwko 
S a u i n u r )  przyiął go i upoważnił, aby do te
go  towarzystwa tyle wciągnął osó b , i le będzie 
m ó g ł:  mówiąc jednym o K onstytucyi, dru
gim o ustawie z 1791, tnnvm ?aś o N a p o l e o 
n i e  II. W szyscy  irzey  (wachm istrze pułku 
strzelców d e  1’ A r r i e g e )  mieli nayłepsze świa
dectwa z postępowania swoiego od Pułkownika. 
—  Kapitan B a r t h e I e in y , w y z n a ł , iż ieszcze 
w dniu iStyrn' Grudnia r. z.- doniosł o spisku 
dow odzcy szkoły woyskowey w S a  u mu r ,  J e 
nerałowi G e n t i l  S t. A l p  h o n s e  atoli tenże 
dał mu rozkaz dopiero w dniu 23tym, czyli 
24tym uwięzienia głownego sprawcę D e l o -  
na. T e n że  uszedł dopiero wprzód na dwie 
godziny. Sąd wezw ał Jenerała St. A l p h o n -  
s a ,  aby w tey mierze dał obiaśnienie.

G a z e t a  c o d  z i e n n a  z d, ł .  b. m. za
wiera względem bezbożnych wypadków ,w P a 
r y ż u  w“ d. 27. i 28. Lutego co następuie: 
»Od kilku dni potworzyły się liczne kupy przy 
kościele X ię ż y  P etits  - P ę re s , w którym ro z
poczęto czwiczenia duchpwne, podczas postu a 
buntownicze wrzaski wpośród tych kup zapowie
działy zamiar przeszkodzenia nabożeństwa wier
nych i obrażenia Missyionarzów. Już od dni kil
ku mieszano sprosne pieśni do śpiewów poboż
nych w kościele i przerywano w sposobie gor

szącym nabożeństwo prawowiernych. N a k o n i e C  

onegday (d. 27.) powstała burza ; cala hałastr® 
spiskowych i burzyciele wcisnęli się do kościoła 
i usiłowali wściekłym krzykiem zagłuszyć k«Ł* 
uodzieię.

»Ten prawdziwie apostolski mąż , nie pzz®‘  
staiąc mówić wśród odbieranych o b e lg , upomi* 
nał z  powagą i spokoynością spiskowych o °* 
wę tolerancyię, do którey filozofowie się tak 
często odwołuią i zahęcał pobożnych swoich 
słuchaczy, aby gwałty te z cierpliwością zno
sili. N a  wezwanie t o ,  odpowiedziała kupa 0- 
wa nowym krzykiem i  każnodzieią, którego 
głosu nie można było w ięcey  słyszeć, zmuszo
ny został opuścić kazalnicę. Tymczasem uwia
domiony ó tych rozruchach Arcybiskup , przy' 
był do kościoła , wstąpił na kazalnicę i  s w e * 1 

;poruszaiącemi napomnieniami i surowym uska
rżaniem się na chańbiący sposób, w ystaw ił,  iak 
obrządek katolicki w pośród Stolicy F r a n c y i  o® 
sługach religii i w sarney świątyni iest zelżony!11 
i starał się ukoić umysły burzycieli spokoyności. 
»Z resztą bracia m o i ,« (rzekł), »wieiny, żeboski 
wnauczyciel posłał apostołów sw oich, aby opP” 
»wisdali ewanjeliię wpośród przeciwności, że 
»byli prześladowani, wzgardzani, na chańbę i p ° ‘ 
wśmiechowisko bezbożnych wystawieni ■, okupić 
» krwią swoią sławę nawrócenia świata do wia- 
»ry.; nam , iako następcom ich boskiego ze- 
wstania , zostawione było oddziedziczyć prze- 
wśladowania, którym oni wystawieni byli. Je- 
wsteśiny szczęśliwymi , ieźli te zelżenia, gwałty 
»szyderstwa, ściągną na prace nasze błogosła- 
wwieństwo Nieba.« Na mowę tę odpowiędzi®' 
no nowym krzykiem i nieprzyzwoitemi śmie
chami.«

wTymczasem W ładza uwiadomioną został® 
o tytn haniebnym rozruchu ; wysłano na tnie?' 
sce żandarineryię; ta rozproszyła kupy i poy- 
maia siedmiu głównych hersztów.®

wWczoray wieczorem (d. 28. ) powstał zno
wu hałas; atoli siła zbroyna osadziła wszystki® 
ulice i przystępy do kościoła i rozproszyła cie
ką wych , którzy się blisko onegoż zebrać chciel1. 
Jeszcze  o godzinie 10 w-ieczorem p rze c ią g a j  
p rzez  ulice mocne patrole iazdy.

M u l t a n y  i  W  o f o s z c z y z n a .
Z  nad granic M ultan d. 17. M arca. —  

Dnia 9. b. in. wybuchnął w J a s a c h  pożar > 
prżyczein około 5oo domów- stało się p a s t ' ł ? 
płomieni.

Dnia t i g o ,  zaszły między woyskiein A zy ’®' 
tyckiem a Janczarami niezgody. Z tego przy' 
szło do bitwy , w którey kilkanaście ludzi p0' 
legło i wielu ranionych zostało.

Iled aicyia  F. H r a t t e r a .  —  Drukiem  J. F i l i e r a ,


